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WxADOMOŚCI KRAJOWE.
—  Z  W ićdnia. —  

U w ierzytelniony dotąd na król. pruskim dwo- 
łle  poseł elektora heskiego, rzeczywisty tajny 
*a<lzca legacyi Krzysztof Henryk W ilhelm  de 

feuter, komandor orderu domowego elektora  
jak ieg o , złotego lwa, jako nadzwyczajny poseł 

pełnomocny m inister elektora heskiego na 
.^tejszym dworze m iał zaszczyt zeszłej środy, 
a'a 15. m aja b. r . ,  na prywatnem posłucha- 

l”,ł Wręczyć N. Cesarzowi Jm ci list swój wie- 
^ te ln y . *

Pan, najwyzszem postanowieniem swojem  
tlnja 17. m ajar. b ., wydanem do najwyższego 
®Oclerza h r. Mittrowskiego , raczył najłaska­

wsi mianować M aurycego hrabiego Deym  nad- 
. t l b°wynj, bezpłatnym kom issarzem cyrkuło- 

W Galicyi.
, czw artek , dnia 23go bież. m ieś. wyje- 

t  ®li NN. Cesarstwo Ich  Mość z cesarskiego  
^ku , i bawić będą w Laxenburgu.

młodszy Król W ęgierski ze swoją dostojną 
j  a**onką wyjechał tam że był juz we wtorek 

0,0 21, " t . m .
M oraw ija i  Szlęsk .

^ ^ a z e ta  Kryńska pisze pod dniem 21 . m aja : 
HI m ’ °k c hodziło c . k. morawsko-
^.^akie towarzystwo rolnicze, historyi natural- 
łn 'jeogralii, na swojem doroęznem głównem  

“lo d z e n iu , wiekopomne św ięto: uroczyste 
lę 8 ° nienie m armurowego popiersia N. Pana , 
Jg "ielkićj sali muzeum Franciszka posta- 

ł ,0^ 8°  , które Cesarz Jm ć  najłaskawiej tem u  
ar*ystwu raczył darować. Po tej uroczysto- 

r0c *aJ?h» się Zgromadzenie zwyczajnemi do- 
< “^ 1  p ra ca m i, poczem  rozeszło się ua  
3cj ..  a potćm  zebrało się znowu o godzinie 
sWo? Da nczt®, którą zaszczycił obecnością 
litóp. guŁernator krajowy i k u rato r, a podczas 
iiie^  Spełniano toasty z największem uniesie- 
ł j -  6orącem i życzeniami za pomyślność i 
kró, *f NN. Cesarza i Cesarzowej , młodszego 
^jia* *• Węgierskiej , tudzież całego
N. pSn,ejszego domu cesarskiego.—  Popiersie 
W aaa w wielkości naturalnej jest z białego 

S° m arm uru, w stylu starożytnym, osło­

nione płaszczem  i koroną laurową. Gzymsy pod­
stawy są podobnie z białego m arm uru, otoczone 
suto delikatnem i wypukłemi ornamentami po­
dług wzorów greckich. Podstawa, ję d ro ip lin ty  
są z morawskiego Fijoletowo - czerwonego ka­
m ien ia : lepidolith. Projekt do podstawy zro­
bił kanclerz towarzystwa, c . k. morawsko-szląski 
dyrektor budowniczy B raum iiller, wykonał go 
zaś przedziwnie Jan S cb a lle r , c. k . professor 
rzeźbiarstwa w akademii wiedeńskiej sztuk na­
dobnych.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
Rossyja.

Tygodnik petersburski z dnia 2 . (14 .) maja 
zawiera następujące rozkazy cesarskie, oznaj­
mione rządzącem u senatow i:

1 ) Przez ministra sprawiedliwości, 10 . kwiet­
nia. N. cesarz jm ć dozwoliwszy pp. feldm ar­
szałkowi księciu Warszawskiemu , hrabi Pasz- 
kiewiczowi-Erywańskiemn, i wice-kauclerzowi, 
hr. Nesselrode przyjąć i nosić nadany im  wroltu 
1828 od n. szacha perskiego order lwa i słońca 
pierwszego stopnia , z praw em  przechodzenia 
tćij ozdoby ua potomstwo płci m ęzkiej, dnia 7. 
kwietnia raczył zatwierdzić takowe prawo.

2) Przez zarządzającego m inisterstwem  oświe­
cenia : Otrzymują uwolnienia, na własne proś­
b y, 10 . kw ietnia: Zostający przy wileńskim  
kom itecie cenzury, do ksiąg hebrajskich, Neu- 
mann , i 14 . tegoż m iesiąoa: cenzorowie pe­
tersburskiego kom itetu cenzury, professorowie 
tutejszego uniwersytetu : radzca stanu Butyrski 
i radzca kolegijalny Sękowski; na m iejsce tych  
dwóch ostatnich m ianowani: professor radzca 
stanu Charmoy i adjunkt professor Niltitcnko.

Portugalija.
Piszą z O porto: Interesa pieniężne między 

adm irałem  Sartorius a rządem Dom Pedra nie- 
zdają się być całkiem  załatw ione, ponieważ 
admirał żąda jeszcze 12000 f. 8. i zagraża po­
w róceniem  do Vigo pod pozorem złego powie­
trza. Dom Pedro zmienił swoich ministrów  
w skutek odkrycia zabiegów przeciw m arszał­
kowi Solignac, w których niektórzy członkowie 
gabinetu mieli udział. M arszałek bowiem od-
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i.trył T ze go własny sekretarz zdradził, i papie­
ry jego wydał ministrowi sprawiedliwości, An­
toniemu MagalliaCns , który od początku nie­
byt marszałkowi przychylny i m niem ał, ż eS o -  
łignac poświeci interesa Donny Maryi intere­
som Francyi i Anglii. M arszałek prosił na­
tychm iast -o uwolnienie, jeźli nie otrzyma zado- 
syć uczynienia. Dom Pedro wolał raczej od­
dalić swoich ministrów, niżeli m arszałka, i przę­
dła! doń własnoręczny list. - «>*iais.

H iszp an ija .

Nakazany przed niejakim czasem  nanór do 
wojska odbywa się dosyć spokojnie na wielu 
punktach półwyspu, tylko niektórzy ochotnicy 
królewscy wzbraniali się m ieć udział. W ładze 
w Eadajoz są w wielkim kłopocie przy wyko­
naniu surowych rozkazów rządu względem kwa­
rantanny dla osób z Portugalii przybywających.. 
Liczba emigranjów portugalskich je st znaczna, 
i trudno jest względy i pom oc, których ci nie­
szczęśliwi wzywają, pogodzić z potrzebną ostro­
żnością , iżby nie dopuścić cholery do naszej 
ojczyzny. '<

W ie lk a  B ry ta n ija  i  Irlą tfd y ja .

W dniu 9. m aja o godzinie 1 . z południa po­
w rócił król jm ć z Windsoru do miasta. W  go­
dzinę potem  były pokęje. Książę Orleański 
był królowi przez w icehrabię Palm erston i hsię- 
cia Talleyranda przedstawiony. W  jego orszaku 
znajdowali się jenerał Baudrand i książę V a- 
lenęay. Książę Orleański przybył w królew ­
skich powozach. Książę Brunszwicki, dawniej 
królowi prezentowany, wiał u monarchy posłu­
chanie. Poczerń przedstawił królowi poseł pru­
ski , baron Bulów, pruskiego szam belana, hr. 
Pourtales. Pomiędzy osobam i, które królowi 
na pokojach były przedstawione, był także i p« 
Tom asz Attwood , znany członek parlam entu  
z Birm ingham . Później dał król kawalerom  
orderu ostu wielki obiad.

Gdy książę Orleański je ch ał w powozie kró- 
lewskim.do pałacu, spadłjeden z forysiów z ko­
nia i złam ał sobie nogę. Książę dopóty się nie 
oddalił, dopóki nie przybył lekarz, a gdy się 
dowiedział, że ten człowiek m a liczną rodzinę, 

^posłał m u przez h r. A lbem arle 100  f. s.

Pomiędzy osobam i, które w dniu 9. księciu  
Orleańskiemu złożyły uniżoność, uważano księ­
cia Bedford, m arg. Ailesbury. hrabiów Shrews- 
bury i L ich field , sir H erberta T a jlo r, w icehr. 
Sandon, lorda Brabazon, hr. Damiskiold, księ­
cia Gordon , sir E .  Codrśngton, pułkownika 
Seym our, sir Francis B urdett, hr. Fun ch al itd

W ieczorem  był książę na wielkim obiedzie 
u księżnćj Kent.

Wybór członka parłamentowego z Westmin- 
m inster zwraca powszechną uwagę. W dniup' 
z południa o godzinie 4 . były głosy w ’sposobie 
następującym  podzielone : Za pulkownikieĄ*
Evans (rad yk alistą) było 1084  głosów , za sir 
J . E .  Hobhouse (wliigiem) 8 1 7 , za p. Escolj 
(torysem ) 501 , dnia 10. o god. 4 . z południa m'a 
pierwszy 1996 głosów, drugi 1 8 3 0 , a trzeci 7 40, 
a zatem pułkownik Evans został większości? 
170 głosów obrany.

Wybór pułkownika Evans do parlam ent0’ 
mówią gazety londyńskie, rozstrzygniony 
kszością^igg głosów, sprawił m ocne wrażeni0’ 
ponieważ pułkownik znany jest jako zacieki 
radykalista. Jego radykalizm tak dalece sifS3’ 
ze mężowie, jak  Sir Francis Burdett, oświa®' 
czyli, ze wystąpią z parlam entu skoro puUt0' 
wnik będzie obrany.

Podług T im e s , mówią o zniweczeniu wył*0' 
rów z powodu uchybienia w fo rm ie , i teIł 
dziennik spodziewa się, że natenczas m ieszk i*  
cy westminsterscy będą rozstropniejsi w wyk0' 
horze i wyjdą z chwilowego obłąkania i ok°' 
jętności.

* Podług M orning H e ra ld , ofiarowano opró*' 
nione miejsce podsekretarza stanu dla Irlandf* 
starszem u p. A bercrom bie, lecz ten nie prtj 
ją ł tego m iejsca.

Na posiedzeniu izby wyższej W d. 30. hwie1' 
nia przełożył h r. Fitzw illiam  petycyje o-zraia°  ̂
praw zbożowych, i opierał na nich hilka 
lu cy j; wszelako narady nad takowemi na prz6  ̂
Stawienie lorda Greya odłożył do dni 14. G* 
wnym celem  tych rezolucyj, w liczbie 14, j°9,f' 
zaprowadzić jednakowe stałe cło, miasto ter®^ 
niejszego, które się podług cen  zboża w 
glii zmienia.

Na posiedzeniu izby niższej w dniu 3. 
odłożył p. H om e swój zapowiedziany wn«°9 
względem spraw tureck ich  na dzień 6 .
Lord Althorp zapewnił go, iż sekretarz do 8Prafl. 
zewnętrznych tak jest słaby, iż nie byłby ^*^0 
nie mówić pięć m inut. Poczem  wniósł P 
Cobbet swoje m ocyją o opłacie od stępi® * 3t*.## 
cyj, i odczytał, niektóre rezolucyje , utrzytn0̂  
ce  , że te opłaty z nierównie wielkim ci{p aroż, 
uciskają klassy ubogich , i że w sposobie^  
kładania ciężarów, widać usiłowanie, bron>c ,pfl 
teresów bogatych posiadaczy grnntn i c*?*31̂ -  
uboższych zwalać. W  końcu wniósł na *e 
lucyje, przez któreby się izba zobowiąż®13’ *,r  
czynić także odmiany w pomienionych ° Ŝ y  
w ach, aby parowie , haroneci i inni wielcy  ̂
ściciele gruntów płacili stosunkowo do ®'v



k. majątków tyle od stępia iprzyaukcyi, ile klasa 
przemysłowa płaci. Pan Spring R ice odrzekł 
• twierdził , że większa część jego podań je st  
taylna, wyjęta z pisma pełnego błędów , i wy­
rachowanego na om am ienie ludu. Rozbierał' 
każde pojedyncze podanie dla okazania, iź usta­
ny dalekie są od tego, aby uciskały klasę p ra­
cowitą, i raczej w niektórych przypadkach uwal­
niają ubogich od tych podatków , i ze główny 
nięzar spada na bogatych. Znajdują się nie­
które odstąpienia od prawidła w tym  system a­
mi® , lecz rząd postanowił tem u niebawem za- 
łi jzić, lecz, aby szlachta nie miała należytego 
ndziału w ciężarach, jest zupełuie rze,czą m yl- 
J1?' PP . Ilum e i 0 ’Connell popierali te rezo- 

eyje. P P . M. Attwood, W ard i Leonard m ó­
wili przeciw te m a  , i upadły tez 26 głosami 
Przeciw 250. Izba zamieniła się potem  w wy­
dział względem budżetu wojskowego, w którym  
P* E llice  w niósł, aby zezwolono na 3,1-68,216 
k s. dla wojska lądowego. Pan H um e żądał 
Umniejszenia 2 ,888 ,772  f. s., ponieważ większa 
jest liczba wojska , niżeli potrzeba; lecz przy 
Glosowaniu m iał za swoją mocyją tylko 70 gło­
sów przeciw 238 . Na wniosek lorda Ebring- 
ł °na złożono kom issyją, aby rozpoznać stan 
Garnizonów, żołd i uboczne dochody wszystkich 
Jenerałów i oficerów sztabówyeh w Anglii i 
w osadach, dochody oficerów m orskich, którzy 
s? w ice -, lub kontr-adm irałam i, jak o teżjen e­
rałów i pułkowników żołnierzy m orskich, i zdać 
sPrawe , czyli i jakie rcdukcyje lub odmiany 
1®0G? być przedsięwzięte bez uczynienia szkody 

służbie i słusznemu wynagrodzeniu usług. Na 
'Vt>>osek lorda Allhorp ustanowiono dwa komi­
c y ,  jeden dla rozpoznania teraźniejszego sta- 

rolnictwa irolnifców w królestw ach połączo­
nych, a drngi, aby przedsięwziąć badania o te- 
rf*nićjszym  stanie rękodzielni, handlu iżeglu - 
®1- Lord Althorp uczynił przylem  uwagę, że 
Przy wyznaczeniu tych komitetów skłonił się 

0 Powszechnych życzeń izby , lecz sain nie 
Jjtoze m ieć bardzo w ielkich nadziei, aby te  

edztvva doprowadziły do praktycznej ulgi. Izba 
r°czyła się do dnia 6. t. m .
List z Londynu z d- 10. m aja donosi: vDzi- 

aJ rano okazał się najwyższy stopień wzborze- 
a WCity,aby się dowiedzieć o postanowieniu mi- 
trow wzgłedem spraw zachodnio-indyjskich; 

kia zdawała się wszystkie obejmować
a .a*y» bo chociaż w tej. m ierze tylko kupcy  

chódnio-indyjscy są interesowani , wszelako 
m * /8Cy kupcy * Pafirykanciuważają ten przed- 
j  ! 1 * e stanowiska swoich ogólnych związków 
sien dl®m  k ra ju ; przyjaciele zupełnego *znie- 

n,a niewoli m ieli wyższy filantropiczny in­

teres , i wszyscy oczekiwali z ciekawością na 
przyrzeczone dzisiaj postanowienie. Plan, jaki 
•ministrowie ch cą przełożyć parlamentowi, był 
już w treści wiadomy w Londynie. Jak  dalece, 
czyni uwagę pismo londyńskie; uważaliśmy sku­
tek  na um ysłach , sądzim y, że plan rządu uia 
zaspokoił aui osadnikuw , ani emamcypistów. 
Pierwsi oświadczają, iż nie jest do wykonania, 
a ostatni mówią, iż nie wypełnia .zam iaru, jaki 
m ają na widoku : mianowicie niezwłoczne znie­
sienie niewoli. Artykuł projektu, proponujący, 
aby zachodnio-indyjskim właścicielom niewol­
ników zaliczyć na pożyczkę ll5 m il. fs. , jako- 
tez wpływ takiego środka na operacyje targów  
pieniężnych juz był rozm aicie rozbierany. Naj- 
pićrwej rozeszła się w ieść, że rząd chce za­
ciągnąć pożyczkę na powyższą ilość, i pienią­
dze odda osadnikom jako wynagrodzenie bona  

j i d e , poczem spadły papiery , lecz podniosły 
się znowu, gdy się dowiedziano, że pieniądze 
te będą osadnikom tylko wypożyczone, chociaż 
każdy oswojony z przedm iotem  czuł dobrze, 
jak  trudno przy teraźniejszym stanie rzeczy za­
chodnio-indyjskich majątków wynaleźć dostate­
czne bezpieczeństwo na tak znaczny łorszuB. Py­
tanie więc względem części finansowej podlegać 
będzie wielu trudnościom. Może, co się dotyczę 
innych części planu, zmieni się pierwsze wraże­
nie; atoli jakeśm y rzekli, niezaspokoił tenże ża- 
dnćj z klas w tej mierze interesowanych. —  Oto 
są bliższe szczegóły planu •. 1) Niewolnik m oże 
sobie rościć praw o, być jako robotnik zapisa­
ny, pod następującem i w arunkam i: Z a żywność, 
odzież, i stosownie do prawnego dotąd istniejące­
go zezwolenia poświęca dla pana 3/4 swojego 
czasu, przyczem zostawiona m u je st Wolność, 
oznaczyć kontraktem  , czyli te 3 /4  czasu m ają  
być 3 /3  tygodnia łub 3 /4  duia. 2 ) Może także, je -  
źli ch ce , miasto żywriości i odzienia żądać ty­
godniowej płacy, której ilość będzie przez urzę­
dników z uwagą na cenę prawnego ustrzymania 
wymierzona. Ma prawo żądać od swojego pana 
za pozostałą mu l /4  czasu zatrudnienia usta­
nowionej p ła c y ; —  lecz tego czasu może
gdzie indziej użyć. —  3 )  Pan ustanawia
cenę dla robotnika, gdy ten wstępnje w -obo­
wiązki. Zapłata, którą pan niewolnikowi daje 
za jego wolny czas, powinna stać w takim  sto­
sunku do jego w artości, aby N eger jako za­
płatę za czwartą część swojego czasu l / l 2  rocznie 
swojej wartości pobierał. 4) Wolno m u nabyć 
swojej wolności ża cenę przez swojego pana 
ustanowioną. 5) Neger powinien półrocznie 
oddawać część swojego myła urzędnikowi mia­
nowanemu przez króla. G) W przypadku, gdyby
na N egrje była zaległość, powinien za niego
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pan zapłacić. Aby sobie to pan pozyskał, może 
w przyszłem półroczu zadać od Negra bezpła­
tnie odpowiedniej .ilości roboty. 7 .) T e półro­
czne wypłaty służyć będą do zaspokojenia po­
życzki dla osadników zaciągnionej. 8) Każdy 
N «"Sr po wypłaceniu ustanowionej przez pana 
ceny jest zupełnie wolny. Może sobie summ y  
od kogobądź pożyczyć, i za to prawnie spo­
rządzonym kontraktem  może się nająć do ro­
boty. 9) W łaścicielom  zachodnio-indyjskich po­
siadłości dana będzie pożyczka 15  mil. fs. pod 
tern bezpieczeństwem  , jakie lordowie urzędu 
skarbowego za najpewniejsze osądzą. 10 .) Po­
życzka ta rozdana będzie po między osadników 
w stosunku liczby ich niewolników i ilości icb  
wywozu. 11) Wszystkie dzieci, które w czasie, 
gdy ten akt przechodzi, nie mają jeszcze lat 
(3, powiune być wolne i przez swoich rodzi­
ców utrzymywane. 12) Jeźli to utrzymanie nie 
je st podobne, będą panom do roboty wynaj­
mowane —  chłopcy do 24  roku, dziewczęta do 
2 0 ;  podtcnczas są oni i ich dzieci wolne. 13) 
Akt ten nie ma króla wstrzymywać od po­
twierdzenia rozporządzeń ustawodawstwa osad­
niczego, wyrachowanego ku wspieraniu zarobko- 
wości i zapobieganiu próżniastwu. 14) Na za­
lecenie miejscowego Ustawodawstwa będzie kiól 
gotów wezwać p arlam en t, aby tylko z docho­
dów tego kraju zezwalał na potrzebne summy 
na utrzymanie sprawiedliwości, skutecznej po- 
lic y i, i na ogólny system at religijny i wycho­
wania.

F ra n c y ja .

M o n iteur  z d. 14. m aja udziela protokuł, spi­
sany przy rozwiązaniu księżnej B e rry , i wyj- 
m ek  ze spisu urodzonych miasta Blayę, w de­
partam encie Girondy. Ostatni brzm i -w spo­
sobie następującym  :

D zisiaj, d. 10 . m aja 1833,' w południe , m y  
Andrzej W iktor M erlet, burm istrz m iastaBIaye, 
przełożony stanu cyw ilnego, wezwani przez  
jenerała Bugeaud, członka izby deputowanych, 
m arszałka polnego, komendanta Blaye , uda­
liśmy się do zamku, i zostaliśmy wprowadzeni 
do sypialnego pokoju jej królewiczowskiej m ci 
Maryi Karoliny,1 księżniczki obojej Sycyli, księ­
żnej B e rry , w którym znajdował się doktor 
medycyny Ludwik Karol D eneu x, były profe­
sor kliniki położniczej, przy paryzkim fakultecie  
medycyny , były adjnnkt nadlekarz domu po­
łożnic w M aternike w Paryżu, honorowy czło­
nek król. akademii medycyny, towarzystwa m e­
dycznego tegoż miasta i t. d . ; zwyczajny aku- 
szer księżnej Berry , kawaler król. orderu Ś. 
M ichała, orderu legii honorowćj, i sycylijskiego

orderu Konstantyna I t. d . , 65 la t m aj?ey> 
osiadły w Paryżu przy ulicy Saint Guillaum 
nr. 3 6 ,  w dziesiątej dzielnicy m iasta, nater®  ̂
w zamku B lay e , który łiam  przedstawił noW°’ 
narodzone dziecię, płci żeńskiej , i oświadc2) 
nam w obec księżnej Berry i przy jej ’
»że jej król. mość, Maryja Karolina lisię21? 
B erry , jako małżonka prawego związku z ' 
H ektorem  Luchesi-Palli , z domu książęceg0 
Campo Franco, szam belanem  króla Obojej “  
c y lii , m ieszkającym  w Palerm o, nie obecny®’ 
dzisiaj rano o godż. 3ciej minut 20 powiła d*,e- 
c i ę , którem u dano na im ię Anna Maryja 
zalija.

P o tem  oświadczeniu,'głośno odczytanćm, P° 
twierdziła lakowe księżna Berry  * zaPeV,D,L)T 
n ie m , że jest rz e te ln e , i żo istotnie chce, a }  
dziecięciu jej dane były imiona Anna Mafł'J 
Kozałija. ,

R zeczone oświadczenie , przedstawieni6 
sprawdzenie zaszło w obecności: 3) Antoni6? 
Dubois, honorowego profesora przy faknK6® 
medycznym paryzkim , lat 67 m ająceg o , 2®f 
mieszkałego w Paryżu przy ulicy Monseigu6 
le Prince nr. 12 ; 2) Prospera M eniere, dokt0*fl 
medycyny, profesora przy paryzkim fakułt6®̂  
medycznym, chyrurga. przy czw artym  d ysp ^  
satoryjum (ilantropicznego towarzystwa i dobfC 
czynnego zakładu 11 obwodu m iasta, majac®r 
lat 34, mieszkającego w Paryżu przy ulicy P*T jj 
Saint Andre des Arts nr. 1 2 ;  —  którzy 
obecnymi przy rozwiązaniu: 3) TomaszaKoli® ^  
Bugeaud, (wyżej stan i charak ter jego wy®' 
niony) lai48, osiadłego wJ£xideuil, departam e|’ 
Dordogne ; 4) Karola Franciszka Marchaid "  
breuil, pod prefekt a obwodu Blaye, lat 38 , a8** 
dłego w Blaye; 5 ) Daniela T heotim a Pastoure®^ 
prezydenta trybuncłu lszej' instaucyi w 
lat 6 5 ;  6) Piotra Nadaud, król. adwokata 
tymże irybunala lat 35; 7) W ilhelm aBellon, Pr^  
zydnuta sądu handlowego, adjunkta burtn'8* (g 
z Blaye, lat 6 5 ;  8 )  Karola Bordes, k o m e n d ® 8 
gwardyi narodowej w Blaye, lat 4 8 ;  9) P‘0 [t 
Kam ila Delord, szefa batalijonu i komend® 
placu w Blay, lat 5 2 ;  10) Klaudyjusza 
Dufresne, komisarza cywilnego rządu W cyl® „. 
Blaye, lat 40  ; 11) Jana Chrzciciela Regnicra>^j 
dziego pokoju kantonu Blaye, członka j en cr8i1jl' 
rady departam entu Girondy, łat 67 ; l2 )  
la S aiut-A m aud, oficera od służby j cl,e 
Bugeaud, lat 34, mieszkającego zwykle 
. Którzy to świadkowie i zeznający wra® * ^

m i niniejszy dokument p o  p r z e c z y t a n i u  lLe,
pisali. W  spisie urodzonych podpisali '■ „e-
n e u x ; A. D ubois, P . M en iere , D. M- P- „iJi 
aud , m arszałek p olny, Marchand Dubre
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Jj°dprefekt, Pastoureau , Nadaud , Bellon, B o r- 
es ; Delord ; Regniery O D ufresne A de Saint 

? ? aud i M e rle t, burm istrz.
essager donosi: Mówią o niezwłocznem  

Worzeoio sześciu wielkich korpusów wojska 
r°u nazwiskiem : wojsko północne , wschodnie, 

brzegami m orza śródziem nego, pirenej- 
,e > nad Girondą i nad brzegami' o cean u ; 
«rszałek C lau zel, wezwany został dzisiejsze- 

P°ranku do m arszałka S o u lt , dla udziele- 
a swoich idei względem tego planu. 
/ z*Cnniki piem onckie nic Die nam ieniają o 

 ̂ ,al<u zapowiedzianym w dz. F ra n c. JSouvclle. 
riĘr de l ’Isere  mówi zaś pod d. 9 . m aja. 

?n°Szą n a m , ze rząd sardyóski odkrył spi- 
. > który był rozgałęziony w kilku pułkach  

°lska piem onckiego. Z apew niają, ze część 
** a°ficerów ujęto sobie. W  Turynie i Genui 
ĵ e»ztowano wiele osób ; zdaje s i ę , ze tu hy- 

“gnisko główne spiskowych, 
y «ręt rządowy L u xsor pod porucznikiem  
„®Jnioac ) w towarzystwie statku parowego 
^rninx,. zawinął w dniu 11. m aja do Toulonu  

°^eliskiem z Tebów. T e  obadwa okręty 
^Ptynęly z Alexandryi w d. 1. kwietnia ,-przy

Pef 
od

I

y do brzegów na różnych punktach A rch i-  
agu, a w końcu do wyspy Rorfu , z tam tąd  

ę^ y n ęły  w d. 2. m aja. Luxor odpłynie do 
6i etł>ourga, z kąd starać się b ę d ą , sprowadzić 

e*isk do Paryża.

Królestwo Sardyńskie.
.  ^  Zatargach rządu sardyńskiego z dejem  tu -  

‘Sńskim, namieniónych w pism ach publi- 
^"ych , donosi list z Genui z d. 21- kwietnia, 
j przed kilką m iesiącam i doznał sardyóski 
U jer.ahiy konsul obelg i, podczas posłuchania 

eia , które m iał względem zaszłych niepo- 
 ̂ ^m ień, a nawet dej dopuścił się względem  

j  *a sardyóskiego i jego bandery wyrażeń 
c nieprzyzw oitych, aby je  m ożna przyto- 
0^ c- Na pierwsze wezwanie o zadosyćuczynienie 
^Powiedział dej w sposobie niezaspokajającym . 
tzc , powodu uzbrojono eskadrę z większej 
Saj8®1 8*ły morskiej sardyńskiej dla uzyskania 
br/ 8 cyi* Przed kilką dniami powrócił jeden  

tej esk ad ry , z w iadom ością, że dej od- 
,  " la zadosyć uczynienia, poczem  posłano je -  
bt *6 wczoraj 16  łodzi kanonijerskich i kilka 
Wat * z ° łn*erzami artyleryi. Eskadra ze- 

\ się pod M altą , gdzie jak  słychać połą* 
S,t  * nią eskadra neapolitańska. Mówią o 

t i e aW<e 16000 łudzi wojska lądowego , lecz  
te&° przygotowania. D ej zebrał 

ktt r Arabów, którzy rozłożyli się około zam - 
^oeletta. Marynarka sardyuska składa się z

6  wielkich Fregat o 56 do 65 działach, 3  m ałych  
freg at, 3 korwet i kilka brygów, g aler i łodzi 
kanonierskich i. t. d. W szystkie te o k rę ty , 
według zdania angielskich oficerów , bardzę są 
pięknie zbudowane i dobrze uzbrojone.?

Szwajcaryja.
Bawiący w kantonie Solothurn P o lacy , W 

liczbie blisko 3 0 ,  opuścili takowy w d. 1 . m a­
ja  i udali się do W angen w kantonie B ern y ; 
tu zostali oddaleni, a przybywszy znowu do So­
lothurn , udzielili odebrany rozkaz radzie sta­
nu , która po trzech  godzinnem poradzeniu się 
postanow iła, iż obstaje za dawniejszem posta­
nowieniem oddalenia Polaków z kantonu , i 
że nie m oże onym dać wsparcia pieniężnego. 
Bada staDU F re jb u rg a , do której się bawiący 
w Seignelegier Polacy udali o schronienie i  
wsparcie pieniężne m iała onym za odpowiedź 
przesłać 4 0 0  f. Rząd kantonu U ri w odpo­
wiedzi na okólnik kantonu rządzącego, doty­
czący się Polaków , oświadczył, żę ta sprawa 
dla swojego znaczenia i skutków nie m oże być 
jedynie za sprawę kantonu uważana i dla te ­
go żąda ’ po kantonie rządzącym , iżby stany 
berneńskie właściwemi krokam i zniewoliły Po­
laków do powrotu do F ran cy !. '

Belgijum.
Do Ostendy przybył w dnia 11. m aja w ie­

czorem  lord D urham  na pokładzie statku pa­
rowego i pojechał natychm iast d a le j ,  aby za­
stał króla Leopolda w Iłriigge.

Niemcy.
W  Augsburgu pojm ała połicyja w dniu 1S. 

m aja trzech  francuzkich St. Simonistów, przy­
byłych z W iirtem berga, i odprowadziła ich  zno­
wu do U lm . Mieli brody, czerwone czapki I 
znany fantastyczny ubiór.

Grecyja.
Namieniony już wydany przez rejencyją wy­

rok o m onecie jest treści następującej. No­
wy system at monety przyjm uje za podstawę 
i jedność m onetę srebrną, pod nazwą d rach­
my , złożoną z dziewięciu części czystego sre­
bra, a z jednej części miedzi. D rachm a dzieli 
się na sto części monety m iedzianej, pod na­
zwą lep ta . Oprócz tego są pentadrachm y (5  
drachm  zaw ierające) m idrachm y ( półdrach- 
m y) i czwarta część drachm y. Monety m ie-  

■ dziane dzielą się znowu na d iłep ty , penta- 
lepty i dekalepty. D alej będą bite m onety  
złote z wartości 20  i 40  drachm . Monety zło­
te i śróbrne m ają na jednej stronie popiersie 
króla z napisem  t “Otto ktrół G recji r a  na dru-

) ( 2
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giej stronie h erb  państw a, wartość m onety i 
liczbę roku. Dotychczasowe m onety będą 
wybrane i zą nowe wymienione. W szystkie 
zagraniczne rodzaje m onet nie m ają obiegu, 
oprócz n astępujących , które jeszcze skarb  
tymczaśowie p rzy jm u je: F ran k  po 1 drachm ie  
41  l e p t . , p ięć franków 5 11  2 0  franków w 
złocie 22. drachm  33 le p t .; nowe luidory 26, 
5 4 ;  talar Maryi Teressy i inne anstryjackie i 
bawarskie talary 5 . 7 8 . anstryjacki luidor 38 . 
8 8 . ,  austryjackie i bawarskie dukaty są 6 :  ho­
lenderskie dukaty 1 3 ; "»

Wiadomości handlowo i przemysłowe.
w (Z korrcspondcncyj p ry watnych.)

Lw ow . Na targu tygodniowym w poniedzia­
łek  dnia 27 . m aja było 279  wołów. Płacono  
za jednego wołu po 7 4  do 80  zr. w. w . ; z tych  
jeden  m ógł wydać m ięsa 1 3 1/2  do 15 . łoju 1 1/2  
do 1 3 /4  kamieni.

JBuczacł d. 23 . iriaja. Ililka partyj szumow- 
ki zakupiono tu tem i czasy, garniec po 40  kr. 
w. w. i więcój jeszcze szukano. F żalają  się 
tu  powszechnie , ze zasiewy źle wygląd iją; Za  
zboże płacą te ra z : korzec pszenicy po 4  do 
4  l /2  zr. żyta po 4  do 4  1/3 zr. h recrk i po 
3  1/3  zr. w. w.

*■:
  1 ,« •"!

G dańsk. Mamy wiadomości wprost z Gdań- 
Bka z d. 16 . b. m . które m ato co pomyślnego 
o tam ecznych obrotach handlowych i dla na­
szego do tego m iasta handlu donoszą. Dosta­
wiono juz Sanem  i Bugiem  zb oża, lecz nie 
wielką ilość , ponieważ większa część galarów  
dla braku wody stanąć m usiała. Oprócz ma-* 
łój ilości zakupionego zboża po nizkich cenach , 
nikt je za granicę nie ch ce  kupować. Przy­
stawiona z m iast bliżjipych Wisły pszenica jest  
podłą i wilgotna , a zątem  do sypania zaraz oi. 
o lirę ty nie sposobna, trudno więc przedać 120 
do 128 . f. nawet po 220  do 285. zł. pr. łaszt GO 
sjzeflowy, podług koloru i wagi. W łaściciele , 
lepszej polskićj i starej pszenicy wstrzymują się 
jeszcze ze sprzed ażą, z tem  wszystkiem cza­
sem  tylko traB a.się  kupiec ua d ob rą , wysoko 
pstrokatą 130  do 132 . f. po 3 2 0  do 360  zł pr. 
za łaszt. Dopiero po żniwach tegorocznych W 
Anglii, Francyi i. t. d. pokaże s ię ,, jaki obrot 
w eźm ie na przyszłość handel zbożem ; teraz  
bow iem  nie można jeszcze żadnej w praw ach

zbożowych w owych krajach  spodziewać *•§ 0 
miany. Po  otworzeniu żeglugi tegorocznej 
szczono z ląd na m orze dopiero około IW  
łasztów z których 8 0 0 -łasztów do Anglik restf 
ta  do Hołlandyi na spekulacyją poszła, 
s.amo dzieje się i z ż y te m ; lubo mało Ois*11® 
go w zap asie , nie można przedsięwziąć DI® 
spekulacyi za granicę. Z a świeżo dostawi0*'® 
krajowe (pruskie) płacą po 205 do 2 1 0 , i  20

funtowe po 220  zł. pr. za łaszt 60  szefl. Zy*° 
polskie z Galicyi, bardzo piękne i ważne — 1 
tylko na transito —  (poniew aż na zużyćiełTe 
w nątrz kraju  należy zapłacić cła po 3 0  zł- P* 
od łasztu ) nie znalazło dotąd kupca hurtoWP1 
I ta ; żądano za nie po 220  zł. p r. za łaszt, 
nie podawano jeszcze takićj ce n y , któt? J 
przyjąć m ożn a, i potrzeba się obaw iać, *e 
cena jeszcze niżej nie sp ad ła, gdyby chc'a°* 
sprzedać je  prędko. M ówią, że część zg°^*°_ 
no po 190  zł. pr. Za łaszt ua dostawę. Wet0 
raj przedano 50 łasztów żyta galicyjskiego P 
1 9 0  zł. pr. —  Ceny innych gatunków są: łaSl 
jęczm ienia po 120 , 130  do 140  zł. pr., O"'*.
90  do 100  zł. p r. grochu 180 , 200  do 2 4 0 * '  
pr. O handlu drzewem i wyrobami z nie%0 
Wciąż jeszcze nie mogę nic donieść nowe»° ’

ciągle jeszcze nie przybywają znaczoe dost8^ ’ 
któreby wszakże dobry znalazły odbyt, po°|£ 
waz zapasy tutejsze zupełnie są wyprózoi0®̂

ł Iandcl potażem  wciąż jeszcze leży o dło g*^  
Tutejsi w łaściciele zapasów tego artykułu *? 
czynają wysyłać go z tąd do Belgijum  i * 
łandyi jedynie dla teg o , aby wypróżnić 
zyny, i właśnie dla tego nie m a nadziei» ® £  ■ 
nowe dostawy zyskały tu dobrą c e n ę , t0 
teraz imiennie tylko podać można najwyzeJ g 
20 tal. p r. za szafun t, za dobry towar, z 
od 100 rabatu i tyleż gutgew iehtu , (a 
z 19  od 100  potrącenia).

S p ro s to w a n ie . — W  przeszłym numerze ga*' 
na stronnicy 1, w przedziałce 2 , w artykule: K rak0^  
w iTierszu 10, miasto: oziminą, czytaj: jarzyną', D® ?a. 
374, w przed. 2, wier. ostatnim, miasto: tylko )a*'.0Ry- 
wierzyteln ny , czytaj: nie jako zawierzyłdi 0
na str. 378, w przędz. I, wierszu 14 z dołu, tniast° 
ezytaj: 300.

WIDOWISKA we LWOWIE. 
T e a tr  niem iecki. — Dziś: Der Earbier von

wielka komiczna opera w 2 aktach
T e a t r  polski.- — Jutro: Szkalmierzanki; °Pefa 

aktach.
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